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Na  przełomie  11  i  111  tysiąclecia  chrześcijaństwa  Kościół  podejmuje  na  nowo
dzieło  ewangelizacji.  Świadomy  zmienionej  i  bardziej  złożonej  sytuacji  współ-
czesnego świata, pragnie głosić Ewangelię współczesnemu człowiekowi nie tylko
z nową energią i przy pomocy nowych środków, ale także chce ją przekazywać
w zrozumiałej formie i treści,  tak aby byta w pełni dla  niego zrozumiała.

Wobec pokusy uszczuplania,  bądź nie\^AaśchAęj interpretaęji depozytu Objawenia,
Kościół  przedstawia  systematyczny  i  integralny wykład  zasad  wiary  i  moralności
chrześcijańskiej. Czyni to poprzez interwenqe papieży, Stolicy Aposto[skiej, zwaszcza
jej  różnorodnych  dykasterii  oraz  przez  Synody  Biskupów.  W  przeszłości  depoz`^
chrześcijańskiejWaryimoralnościnajaęściejprzybierałdobrzeznanąfbmękatech.zmów,
a od Sobou Trydenckiego także Katechizmu dla cabgo Kościob katolickiego.

1. Z historii katechizmów

Dla wielu ludzi katechizm kojarzy się najczęściej z małą książeczką, w której
zawahyjest w pytaniach i odpowiedziach  krótki wykład prawd wiary. Jej wyuczenie
na pamięć było i prawdopodobnie jeszcze jest wymogiem dopuszczenia dziecka
do spowiedzi  i pierwszej  Komunii św.

Słowo „katechizm" pochodzi od greckiego czasownika „kafeche/n" i używane
było naprzód w świecie teatru. Kiedy starożytni Grecy uźywająsłowa: „kafeche/.n",
oznacza to, w słownictwie teatralnym, froszczyć s/.ę, aby głos aktorów rozchodził
się  na zasadzie echa  po  najdalsze  poziomy amfiteatru,  Toteż wyrażenie „kafe-
ches/.s" oznaczało w związku z tym wszystko to, co może wzmocnić głos ze sceny.
Termin  „kafech/.dzo"  -  oznacza  wywołanie  echa  przez  wydanie  dźwięku.  Głos
nauczyciela jest  niejako  echem  pytania  ucznia.  Odpowiedź zaś  ucznia  echem
nauczyciela. Słowo to ma także znaczenie figuratywne. Chodzi o pouczen/.e usfne,
naŁ/czan/.e dor}/.os/ym g/osem. Właśnie w takim znaczeniu jawi się ono w Nowym
Testamencie. Przepowiadający Ewangelię od początku mająten sam cel. Pragną,
aby ta nauka,  głoszona doniośle,  rozprzestrzeniała się możliwie  najdalej w am-
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fiteatrze świata,  aby możliwie  najwięcej  ludzi,  będących  pod jej  urokiem,  odpo-
wiedziało echem  na jej  wezwanie.  Toteż z  biegiem  czasu termin  ten  przyjmuje
się w  Kościele  na oznaczenie  przepowiadania  Ewangelii.  Nic też dziwnego,  że
spisane przepowiadanie nazywane jest kafech/.zmeml.

Przede wszystkim katechizmem stają się symbole wiary. Szczególnie Symbol
Apostolski stał się wzorem do układania katechizmów. Zawiera on bowiem naukę
głoszoną przez Chrystusa,  ujętą w formje skróconej, w sposób systematyczny,
przekazaną wiernym jako  świadectwo jedności  wiary.  Również  instytucja  kate-
chumenatu staje się źródłem zwięzłych formuł wiary,  których celem jest przygo-
towanie katechumenów do przyjęcia chrztu świętego. Świadectwo daje temu św
Klemens  Rzymski  w  2  L/.śc/.e  c/o  Kovnf/.an.  Posługuje  się  on  czasownjkiem
„kafeche/.n" na oznaczenie przygotowania do chrztu świętego w ramach katechu-
menatu.  Treścią nauczania katechumenalnego jest symbol apostolski,  dekalog,
modlitwa Pańska, sakramenty. Stanowiąone główne prawdy nauczania, tworząc
zasadnicze  części  katechizmu.  One teź stają się  normą dla  późniejszych  kate-
chizmów. Jednocześnie powstają szkoĄ/ katechetyczne, przygotowujące przyszvch
katechetów.  Najbardziej znaną jest Szkoła Areksandryjska z  11  wieku.  Szkoły te
dająw konsekwencji początek szkołom biskupim, w których kształci się katechetów

Już z końca 1 wieku znane jest dzieło zatytułowane D/-dache, czyli Nauka DWŁ/~
nasfu Aposfok5w,  które choć nie nazywa się katechizmem, to z pewnością pełni
taką rolę,  będąc  przewodnikiem  dla  tych,  którzy  przygotowywaii  się  do  chrztu
świętego.  Zresztą pierwsze wieki chrześcijaństwa znają wiele  podobnych  dzieł,
m.in.  Ojców  Kościoła,  takich jak:  św.  Cyryl  Jerozolimskj,  św.  Grzegorz z  Nyssy,
św. Ambroży,  św.  Jan  Chryzostom  czy św. Augustyn.  Tworzą oni  podstawy pod
katechezę Kościoła i katechizmy, dając klasyczny wykład nauki chrześcijańskiej.

Wiek lx przynosi dzieło przypisywaneAlkuinowi: D/.spufaf/.o puerort/m per/.nfer-
rogaf/.ones ef respons/.ones, zredagowane na sposób zwięzłego katechizmu , zawie-
rającego  wykład  wiary  w  prostej  formie  pytań  i  odpowiedzi.  Katechizm  ten
przeznaczonyjest do użytku szkolnego i używany w średniowieczu, nawet wtedy,
gdy pojawiają się Xl l-wieczne Senfenc/:.e Piotra Lombarda, czy dzieła o charakterze
katechetycznym św.  Tomasza z Akwinu. W Xlll wieku ukazują się również kate-
chizmy ludowe, zawierające cztery podstawowe elementy: doktrynę, ujętąw sym-
bolu wiary; liturgię przeżywanąw sprawowaniu sakramentów; moralność, zawartą
w  wezwaniach  do  nawrócenia  i  przestrzeganja  przykazań  oraz  duchowość,
opierającąsię na modlitwie O/.cze nasz. Do najbardziej znanych należą katechizmy
papieża Bonifacego Vlll oraz Rabanusa Maurusa2.

Po raz pierwszy sbwo „kafech/.zm" użyte jest we francuskim dziele M/.ro/.r h/.sfon`a/
J.  de Vignay z  1327 roku.  Powtarza je trzydzieści  lat później w Łay Fo//ks Cafe-
ch/.sm angielski arcybiskup Yorku -John Thoresby3.

W  XV  wieku  największe  zasługi  na  polu  odrodzenia  nauki  katechizmowej
posiada kanclerz Uniwersytetu  Paryskiego -Jan Gerson,  który mając niezwykle
bogate doświadczenie nauczycielskie, pisze katechizm Optłs fr7.parił.fŁłm de praece~
ptis decalogi de confessione et de arie moriendp. Dzjieło to stti}e sjię vvz;orcx5m dla
przyszwch  katechizmów francuskich5.

Katechizmy ludowe osiągają swoje apogeum w Xvl wieku, w związku z refor-
macją i katechizmami  Marcina  Lutra.  W 1529 roku  publikuje on  swój  katechizm
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z:wany Katechizmem Niemieckim lub Wielkim Katechizmem. Pragna! on, abv .iego
katechizm zawierał podstawowe ujęcie prawd wiary i zasad moralności w zrefor-
mowanym, protestanckim wydaniu. Omawia w nim dziesięcioro przykazań, ariykuły
wiary, O/cze nasz, sakramenty: chrztu, pokuty i Ołtarza, zachęcaj.ąc do spowiedzi.
W tym samym roku wydaje jeszcze Ma/y Kafech/'zm, gdzie przedstawia wyznanie
wiary „ewangelicznej, chrystocentrycznej i uniwersalnej" dla ludzi uczonych i pro-
stych6. W kilkanaście lat później (1542) J. Kalwin wydaje w Genewie Łe ro/777u/a/.re
d'instruire les enfants en chrćtient€7 .

Reformacja,  mimo wyrządzonych  Kościołowi szkód,  mobilizuje go do obrony
depozytu wiary. Poważny wpłyv\/ na powstawanie nowych katolickich katechizmów
wywiera popularność katechizmów Marcina Lutra. Powstają katechizmy w ramach
Kościoła Zachodniego: św. Piotra Kanizjuszas i św. Roberta B,ellarmina9 (Jezuitów).

Eii

Stają się  one  klasycznymi  i  najbardziej  rozpowszechniońymi  podręcznikami  do
nauki  re|igiiio.

Katechizmy Piotra Kanizjusza osiągnęły szybko rozgłos, ze względu na swoją
czytelną treść,  układ  i  formę.  Opracowuje  on  księgę  Życia  chrześcijańskiego,
z wieloma odniesieniami do życia społecznego, a nie summę teologiczną.  Czyni
to także przy pomocy pytań  i odpowiedzi,  a więc formy powszechnje używanej
w tym czasieii.

W dziejach Kościoła, naznaczonych refomacją, katechizmy św. Roberta Bellar-
mina odgrywająwielką rolę. Opracowuje je z myślą o przeciwstawieniu się nauce
Marcina Lutra i dlatego mająone charakter apologetyczny. Akcentuje w nich naukę
chrześcijańską,  która  jest  podważana  przez  Lutra.  Przedstawia  Kościół jako
instytucję założoną przez Chrystusa, ustanowioną hierarchicznie pod przewodem
papieża i bl.skupów. Uwypukla naukę o ustanowieniu sakramentów przez Jezusa
Chrystusa.  Robertowi  Bellarminowi  chodzi  przede  wszystkim  o  to,  aby  dzieci
i  prosty lud  mogli sobie na pamięć przyswoić prawdy wiary,  nawet jeśli  nje  będą
ich rozumieć. Swoje „doktryny" pisze więc wjęzyku włoskim, w sposób bezpośredni
i  żywy.  Wyraża w  nich  swoje  myśli  w  krótkich  sformułowaniach.  Pragnie w ten
sposób ukazać dialog jaki katecheta powinien prowadzić z katechizowanym.

Wielkie  znaczenie  dla  Kościoła  ma  Kafech/.zm  7Tydenck/.,  znany  także jako
Catechismus ex Decreto Concilii Tridentini ad Parochos, Tridentinum, Catechismus
Romanus czy Kafech/.zm P/.usa  VT2.  Jego redakcja trwała długo.  Rozpoczęto ją
w początkach Soboru, a ukończono już po Soborze bo w 1566 roku. Opracowuje
go specjalna  Komisja,  na czele której stoi św.  Karol  Boromeusz.  Promulguje go
natomiast  Pius  V.  Składa  się  on  z  czterech  części  dotyczących  wiary  (Symbol
Apostolski,  Sakramenty święte),  łaski,  przykazań  Bożych  oraz  modlitwy  (C/.cze
nasz).  Podział ten pochodzi oczywiście z okresu późniejszego.

Prawdy  zawarte w  Katechizmie  Trydenckim sa. przedstaw.ione w  spos6b
przystępny  w  formie  pytań  i  odpowiedzi.  Omówienie  przykazań  Bożych  po
sakramentach  świętych  świadczy  o  odpowiednim  rozumieniu  przez  Kafeoh/.zm
życia  sakramentalnego,  który widzi  w  nich  Źródło  mocy  mora!nych,  a  nie  tylko
pomoc  konieczną do  dobrego  działania'3.  Kafac^/.zm  Rzymsk/.  czyni  to  także
z racji apologetycznych  i polemicznych.  Należało bowiem w tym czasie zmagań
z reformacją podkreślić głównie zasadnicze i konstytutywne elementy wiary kato-
lickiej.  Nie kładziono więc większego nacisku na aspekty etyczno-społeczne.
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Kafech/.zm  7Tydenck/.,  wielokrotnie  unowocześniany,  staje  się  aż  do  Soboru
Watykańskiego  11  oficjalnym  wykładem  katolickich  prawd  wiary  i  moralnościl4.
Wprawdzie komisja powołana w roku 1910 przez papieża Piusa X redaguje doku-
ment  nazwany  później  Kafech/'zmem św.  P/.usa X,  opublikowany w  roku  1912,
a Pietro Gasparri opracowuje w roku  1930 Kafech/.zm kafo//.cki,  ale są one tylko
remln.iscend]ą Katechizmu Trydenckiego.

2. Geneza powstania Katechizmu Kościoła Katolickiego

Po Soborze Watykańskim  11  Kościół holenderski  publikuje Kafech/.zm uznany
przez Stolicę Apostolską za nieortodoksyjny.  W związku z tym Charles Journet,
wchodzący w skład  Papieskiej  Komisji oceniającej go doktrynalnie,  sugeruje,  Źe
Stolica Apostolska powinna wydać katechizm typiczny, przeznaczony dla całego
Kościoła katolickiego.  Propozycja ta nie została jednak w tym okresie podjętal5.

Myśl Ch. Journeta o nowym katechizmie Kościoła katolickiego według doktryny
Soboru  Watykańskiego  11  nie jest zupełnie  nowa.  JuŻ wcześniej,  bo w ostatniej
fazie jego obrad, niemiecki biskup Loawrence Jźiger wysuwa wniosek postulujący
typiczne  wydanie  przez  Sobór  katechizmu  Kościoła  katolickiego,  który  byłby
dostosowany do aktualnych potrzebt6. Również w trakcie prac Synodu Biskupów
w roku 1977, który zostaje poświęcony zagadnieniu katechezy i jej odnowie, rodzi
się świadomość potrzeby opracowania  katechizmu,  lub  kompendium  doktrynal-
nego. Relacja podsumowująca dyskusję synodalną postuluje konieczność opraco-
wania katechizmu podstawowego. Jednakże posynodalna Adhortacja apostolska
Cafeches/. fradendae,  ogłoszona już  przez  Jana  Pawła  11,  wspominała jedynie
o potrzebie redagowania nowych katechizmów przez poszczególne Konferencje
Bjskupówl7.

Dopiero Nadzwyczajny Synod Biskupów, odbywający się w dwudziestą rocznicę
11 Soboru Watykańskiego (1985), w swej końcowej relacji postuluje, „aby przygo-
towano katechizm,  czyli kompendium całej.  nauki  katolickiej,  tak co do wiary, jak
i moralności,  który byłby niejako punktem odniesienia dla katechizmów czy kom-
pendiów układanych w różnych regionach". Biskupi dochodzą bowiem do przeko-
nania,  źe  nadeszła  właściwa  pora  do  opracowania  katechizmu  dla  Kościoła
powszechnego i że nie wolno już dłużej zwlekaćT9. W wielu krajach bowiem dość
dowolnie  komentowano dekrety  Soboru  Watykańskiego  11,  co wzniecało zamęt
przy nauczaniu wiary. Zamieszanie to odczuwało się nie tylko w uczelniach kato-
lickich,  ale  także  w  literaturze  teologicznej  i  w  katechizacji.  Ojcowie  synodalni
wyrazili także opinię, Że ustawiczne zmiany w sposobie życia i myślenia człowieka
w ogóle  nie  zezwalają na  katechetyczny  zastój.  Katecheza  musi  być  bowiem
głoszona  wciąż  na  nowy  sposób2°.  Przede  wszystkim  jawi  się  problem  relacji
wykładu wiary do Pisma Świętego, a także problem języka wykładu wiary dostoso-
wanego do umysłowości człowieka współczesnego. Katecheza jest aktem uobec-
nienia Boga, który swoje Słowo kieruje do ludzi tu i teraz21. Biskupi zauważają też
niepokojące zjawisko „wyjaławiania katechezy",  Przez to staje się ona coraz bar-
dziej uciążliwa, a pod względem pedagogicznodydaktycznym prawie bezskuteczna22.

Odpowiadając na sugestie Nadzwyczajnego Synodu Biskupów, a także wielu
środowisk katolickich, dostrzegających potrzebę powstania nowego kompendium
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zasad  wiary,  Jan  Paweł  11  powołuje  10  lipca  1986  roku  specjalną  Komisję  do
spraw  Katechizmu  Kościoła  Katolickiego.  W jej  skład  wchodzi  12  kardynałów
i biskupów z różnych kontynentów oraz przedstawiciele odpowiednich dykasterii
Kurii Rzymskiej. Przewodniczącym Komisji zostaje kard. Josef Ratzinger, Prefekt
Kongregacji  Nauki  Wiary.  Do  Komisji  należy  też  kard.  William  Baum,  Prefekt
Kongregacji do spraw Wychowania Katolickiego. kard. Simon Lourdusamy, Prefekt
Kongregacji do spraw Kościołów Wschodnich,  kard.  Josef Tomko,  Prefekt Kon-
gregacji do spraw Ewangelizacji Narodów, kard.Antonio lnnocenti, Prefekt Kongre-
gacji do spraw Duchowieństwa.  abp Jan Schotte,  Sekretarz Generalny Synodu
Biskupów,  kard.  Bernard  Law,  arcybiskup  Bostonu  (USA),  abp  Jerzy  Stroba
z Poznania, abp Neophytos Edelby z Alep (Syria),  abp Henry D'Souza z Kalkuty
(lndie),  abp lsidore de Souza z Cotonu (Benin) oraz bp Felipe Avalos z Villarrica
(Paragwaj).  Komisja ma zadanie opracowania projektu nowego katechizmu23.

Na wstępie  swych  prac  Komisja  powołuje  „ciała  pomocnicze"  a  mianowicie:
Komitet  Redakcyjny składający się z 7  biskupów diecezjalnych,  pochodzących
z  różnych  kontynentów i  sekretarza,  którym  zostaje  austriacki  teolog  Christoph
Schónborn  OP,  profesor teologii  dogmatycznej  na  Wydziale  Teologicznym  we
Fryburgu  Szwajcarskim;  sekretariat  tworzony  przez  pracowników  Kongregacji
Nauki  Wiary,  którego zadaniern jest  zajęcie  się  techniczną stroną organizacji
pracy Komisji oraz grupę doradców, w liczbie około 40 osób, wybranych z różnych
rejonów kulturowych i językowych na podstawie kryteriów wiedzy oraz doświad-
czenia duszpasterskiego,  katechetycznego i teologicznego24.

Komisja  przyjmuje szczegółowe  założenia  dotyczące dalszej  pracy.  Uznaje
bowiem, że katechizm winien być pełną i syntetyczną prezentacją podstawowych
i istotnych elementów doktryny Kościoła w dziedzinie wiary i moralności, ukazanych
w świetle  nauczania  11 Soboru Watykańskiego i całej Tradycji  kościelnej.  łstotną
wagę, według oceny Komisji,  należy przywiązywać do źródeł biblijnych,  a także
do pism Ojców Kościoła,  liturgii i Magisterium Kościoła.  Przyjmuje ona założenie,
Źe adresatami  katechizmu  będą przede wszystkim  biskupi,  którzy są głównymi
nauczycielami  wiary,  a  przez  nich  dopiero,  niejako  wtórnie,  autorzy  lokalnych
katechizmów, katecheci i caw lud Boży. Zgodzono się także co do potrójnej struk-
tury katechizmu:  credo,  sakramenty,  przykazania25.

Na przełomie lat 1986/1987 powstajądwie pierwsze, wstępne wersje katechiz-
mu, przygotowane przez Komitet Rśdakcyjny, według wskazówek Komisji Papies-
kiej, która udziela dalszych wskazówek dla redaktorów tekstu. Komisja decyduje,
że katechizm będzie miał podobny układ jak Kafech/.zm Rzymsk/.. W grudniu 1987
roku powstaje pierwsza wersja, określona jako projekt końcowy, tzn. próba tekstu
ostatecznego. W maju następnego roku, podczas swego trzeciego posiedzen/.a,
Komisja dyskutuje nad tekstem i uwagami doradców. Zapada wówczas decyzja
o  dołączeniu  do  katechizmu, jako epilogu,  refleksji wokół modlitwy  O/.oze nasz.
Do grudnia tegoż roku  Komitet Redakcyjny dokonuje całościowej  rewizji tekstu,
biorąc  pod  uwagę  liczne  sugestie  Komisji.  W  lutym  1989  roku  kolejny  projekt
tekstu ostatecznego zostaje przedstawiony Komisji. która ostatecznie go aprobuje,
domagając  się jednakże  od  redaktorów szeregu  uzupełnień  i  poprawek,  które
przyczyniłyby się do większej spójności tekstu.  Komisja zwraca uwagę redaktorom
tekstu, że katechizm nie ma wyrażać prywatnej opinji jego autorów lecz ma oddać
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dokładnie  i z całą starannością wiarę Kościoła26.  W listopadzie  1989 roku  Komisja
przyjmuje poprawioną wersję jako projekt,  który poddany zostaje ogólnoświatowej
konsu|tacji27.

JuŻ w grudniu  1989  roku  5000 egzemplarzy proj.ektu  „sub secreto",  w języku
francuskim,  hiszpańskim,  angielskim i niemieckim,  zostaje rozesłanych do wszys-
tkich biskupów, organów Kurii Rzymskiej,  instytutów teologicznych i innych wybra-
nych konsultantów całego świata, z prośbą o komentarze. krytykę i sugestię zmian.
Wyznaczono temin nadsyłania uwag i propozycji na maj 1990 roku.

Od maja 1990 roku, przez pięć kolejnych miesięcy, Sekretariat Komisji a później
Komitet Redakcyiny analizuje, za pomocąspecjalnego programu komputerowego,
odpowiedzi, jakie nadeszły do Watykanu w trakcie światowej konsultacji. Jest ich
w sumie 938. 1 tak: 16 pochodzi z dykasterii Kurii Rzymskiej, 797 od indywidualnych
biskupów,  28  od  Konferencji  Episkopatów,  23  od  grup  reprezentujących  295
biskupów, 12 od instytutów teologicznych, 62 od innych korespondentów. Oznacza
to, że około jedna trzecia biskupów katolickich świata jest reprezentowana w odpo-
wiedziach. Procentowo najwięcej odpowiedzi, bo aż 40% nadchodzi z obuAmeryk,
31 % z Europy,  15% zAzji, 11 % zAfryki, 3% zAustralii i Oceanii. Autorzy odpowiedzi
uznająw 18,6% projekt za bardzo dobry. 54,7°/o respondentów uznaje go za dobry.
Za zadawalający ale z zastrzeżeniami  18,2%. Za raczej zV 5,8%.  Zaś za nie do
przyjęcia 2,7%.

Nadesłane w procesie konsultacji odpowiedzi zawierały blisko 24.000 propozycji
zmian tekstu. Uporządkowane, pogrupowane sąone poddane pod dyskusję, pod-
czas kolejnego zebrania Komisji Papieskiej,  które ma miejsce we wrześniu  1990
roku.  Wśród  podjętych  wówczas  decyzji  najważniejsze  dotyczą struktury  kate-
chizmu. Postanowiono rozszerzyć komentarz do O/.cze nasz o refleksje na temat
roli modlitwy w Życiu chrześcijanina.  Refleksje te zapoczątkowują czwartą część
Kafech/.zmu. Komisja postanawia również poddać gruntownej rewizji część trzecią,
poświęconąmorainości28.

Wokół trzeciej części  Kafech/.zmŁ/ skupiają się  różne domysv opinii  publicznej
i spory toczone w środkach społecznego przekazu. Czasem są one wspierane fał-
szywymi  „przeciekami".  Dyskusja  nad  publikowanymi  wcześniej  fragmentami  tej
części jest tak obfita,  a  nawet  bulwersująca2g,  iż  na  dwa  lata  przed  ogłoszeniem
Kafecł}/.zmu J.  Ratzinger oświadczył,  że  Komisja  zdecydowała  się  na  gruntowną
rewizję całej części dotyczącej zagadnień życia etycznego3°.

Część budząca najwięcej kontrowersji, z wielu powodów, stanowi najtrudniejsze
zadanie dla  Komisji w czasie  redagowania  Kafech/.zmt/.  Zastanawia  się  ona,  jaki
„klucz"  przyjąć  przy jej  opracowywaniu.  Ostatecznie  zdecydowano  oprzeć  się
o  Dekalog.  On bowiem  leży także u  podstaw Kazania na Górze  (Mt 5,  1-7,  29).
Także św.  Paweł zakłada go (Rz  13,  8-14), jako podstawową formę moralnego
pouczenia3i.

Od listopada 1990 roku redaktorzy zajmują się opracowaniem ostatniej wersji
projektu  Kafeohł'zmŁ/,  która  powinna  uwzględniać wnioski  światowej  konsultacjj,
nad którąw dniu 28 sierpnia 1991 roku Komisja podejmuje merytorycznądyskusję,
uwzględniając ostatnie poprawki. RÓwnocześnie powołana zostaje specjalna Ko-
misja  Biblijna,  której  celem  jest  przejrzenie  i  sprawdzenie  wszystkich  cytatów
biblijnych,  znajdujących  się  w tekście  projektu  Kafech/.zmŁ/32.  W  dniu  14  lutego
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1992 roku dziewiąta już wersja projektu Kafech/.zmu zostaje jednomyślnie zaapro-
bowana  przez  Komisję  Papieską i  przedstawiona Janowi  Pawłowi  1133.  Ten zaś
w marcu  1992 roku,  po dokładnej  lekturze tekstu, zgłasza propozycje  lepszego
sformułowania niektórych fragmentów34. Po uwzględnieniu papieskich poprawek,
Komisja  przyjmuje  ostateczną,  dziesiątą wersję  Kafech/.zmu,  którą ponownie
przedsiawia Papieżowi, aby uzyskaćjego aprobująęąocenę. Oficjalne zakończenie
prac nad Katechizmem przypada na 30 kwietnia 1992 roku, w liturgiczne wspom-
niernie św.  Piusa V -Ojca Katechizmu Trydenckiego35.

Ostatecznie, w dniu 25 czerwca 1992 roku, w czasie specjalnej audiencji dla
Komisji  redaktorów  i  konsultorów pracujących  nad  KafecA/.zmem,  Jan  Paweł  11
oficjalnie zatwierdza tekst Kafech/.zmu Kośc/b/a Kafo//.ck/.ego, dając Episkopatom
krajowym  możliwość  rozpoczęcia  prac  nad  przekładami językowymi.  Powołuje
też  specjalną komisję,  która  ma  czuwać  nad  wydaniem   Kafech/.zmu w języku
łacińskirn, którego tekst byłby dla Kościoła tekstem podstawowym, jako tzw. „editio
typica"36.  Dodać należy, iż Kafech/.zm został zredagowany w języku francuskim,
a „editio typica" spodziewana jest na drugą połowę 1997 roku. Wydanie typiczne
będzie  prawdopodobnie  uwzględniało  poprawki,  wynikłe  z  tłumaczenia  tekstu
francuskiego  na język łaciński.  W polskiej edycji  KafecA/.zmu37 znajduje się nie-
właściwa informacja,  iż tekstem, który posłużył do przełoźenia go na język polski
jest tekst typiczny łaciński.

3. Katechizm  Kościoła Katolickiego (KKK)

W trzydziestą rocznicę otwarcia Soboru Watykańskiego 11, w dniu 11  paździer-
nika  1992 roku,  podpisując konstytucję apostolską F/.de/. depos/.fum,  papież Jan
Paweł  11  dokonuje  uroczystej  promulgacji  nowego   Kafech/.zmu  Kośc/.o/a
Kafo/ł.ck/.ego. Promulgacja ta kończy cykl ważkich decyzji, leżących na linii realizacji
uchwał Soboru Watykańskiego 11. Wśród nich należy wymienić przede wszystkim
dokumenty służące  posoborowej  odnowie  Kościoła,  takie jak  nowe  księgi  litur-
sticz:ne  (Mszał  Rzymski,  Liturgia  Godzin,  Lekcjonarz stc.), ncyiwy  Kodeks  Prawa
Kanonicznego, a wresz;die -Katechizm Kościoła Katolickiego38.

Nowy Kafeoh/.zm Kośc/'Ó/a Kafo//'ck/.ego, w swej strukturze, nawiązuje do podziału
przyjętego przez Kafech/.zm Trydenck/., grupując treści wiary i moralności w czterech
częściach.  Część pierwsza dotyczy wyznania wiary, część druga celebracjj mister-
ium  chrześcijańskiego,  część trzecia życia w Chrystusie,  wreszcie  część czwarta
modlitwy chrześcijańskiej.  Sam Jan Paweł 11  uważa, Że taka struktura wewnętrzna
Kafech/.zmŁ/, „dobrze ukazuje organicznąjedność misterium chrześcijańskiego, które
jest przedmiotem Wary (część pierwsza); jest sprawowane i przekazywane w liturgii
(część druga); jest obecne,  aby oświecać dzieci  Boże w działaniu  (część trzecia);
leży u podstaw naszej modlitwy, której uprzywilejowana forma to C)/.cze nasz i stanowi
Przedmiot naszego błagania,  uwielbienia i wstawiennictwa (część czwarta)"39.

Tekst  Kafech/.zmu .zawiera  liczne  cytaty,  a  mianowicie  ponad  3000  cytatów
biblijnych  i  około  1000 cytatów z dokumentów Vaticanum  11.  Znajdują się w nim
także liczne cytaty patrystyczne4°. Nadto Kafecł}/.zm często odsyła do innych źródeł
wiedzy teologicznej4` , najczęściej patrystycznych i soborowych. Czyni to za pomocą
przypisów,  których jest łącznie 337442.
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Katechizm  Kościoła  Katolickiego  ]ako  calośó  spotkal  s.ię  z  przychylnym
przyjęciem ze strony światowych Episkopatów.  Słusznie można powiedzieć, jak
sądzi Jan  Paweł 11, Że „jest on owocem współpracy całego Episkopatu  Kościoła
Katolickiego,  który  przyjmując wielkodusznie  moje zaproszenie,  zechciał wziąć
na siebie część odpowiedzialności za dzieło, które dotyczy bezpośrednio samego
życia  Kościoła.  Ta  postawa  budzi  we  mnie  głęboką  radość,  poniewaź  współ-
brzmienie tak wielu głosów pozwoliło nam naprawdę usWszeć to, co moźna nazwać
symfonią wiary'43 .

Zajmheresc)wan.ie  Katechizmem  Kościoła  Katolickiegc)44  św.iadc;z:v  o swo.istym
głodzie prawdy i pewności, jaki trapi ludzi współczesnych. Człowiek współczesny
poszukuje prawdy o sobie i o otaczającym go świecie. Prawdy, która nie jest tylko
jakąś  ludzką teorią.  W  swoich  poszukiwaniach  i  tęsknotach  zwraca  się  on  do
Kościoła,  który  w  nowym  Kafech/.zm/.e  zawiera  prawdę  Bożą,  ukazując  niewy-
Czerpane bogactwa zbawienia45.

Oceniając zjawisko zainteresowania Kafechł.zmem, Jan Paweł 11 pjsze, Że „opub-
likowany w roku 1992, stał się na rynkach księgarskich całego świata bestsellerem.
Widać, jak wielkie jest zapotrzebowanie na taką, jak by się mogło zdawać,  niepo-
pularną lekturę. Zainteresowanie Kafech/.zmem nie ustaje. Stoimy wobec jakiejś nowej
rzeczywistości. Świat zmęczony ideologiami, otwiera się w stronę prawdy. Przychodzi
czas  na to,  ażeby blask tej  prawdy (ven`fal/.s sp/endon zaczął rozjaśniać na  nowo
mrok ludzkiej egzystencji. Trudno oczywiście zbyt wiele przesądzać, ale na podstawie
Wszystkiego, co się dzieje, widać że Sobór nie pozostanie mart\^/ą literą"46.

Papieź określa także wartość doktrynalną Kafech/.zmu Kości.Ó/a Kafo/ł.ckł.ego,
który  wykłada  wiarę  Kościoła  i  doktrynę  katolicką,  poświadczone  przez  Pismo
święte,  Tradycję  apostolską i  Urząd  Nauczycielski  Kościoła  oraz  stwierdza,  Że
jest pożytecznym i właściwym narzędziem służącym umacmianiu komunii Kościoła
oraz bezpieczną normą nauczania wiari7. Taki sposób określenia treści zawariych
w  Kafechł.zmł.e  pozwala  zaliczyć  nauczanie  katechizmowe  do  zwyczajnego
i  pozytywnego  nauczania  Kościoła.  Wydaje  się  jednak,  że  w  odniesieniu  do
Katechizmu Kościoła Katolickiego można m6w-ić o \^iy.iąl]lkowdi torm.ie nauczan.ia
zwyczajnego. Zarówno bowiem włączenie się w redagowanie Kafech/.zmŁ/ znacznej
liczby biskupów całego świata, jak i fakt napisania przez Jana Pawła 11 Konstytucji
apostolskiej F/.de/. depos/.fŁ/m z okazji publjkacji Kafech/.zmu niewątpliwie podnosi
jego rangę i każe myśleć o pewnym przekroczeniu granic nauczania zwyczajnego
w kierunku nauczania uroczystego.  Można zatem zaryzykować stwierdzenie, że
Kafech/.zm jest pośrednią formą nauczania, dotąd niespotykaną48.

7 grudnia 1992 roku Jan Paweł 11 przekazuje Kafech/.zm Kośc/.Ó/a Kafo//.ckjego
przedstawicielom  różnych  stanów  Kościoła  i  różnych  kontynentów.  Zaś  w  uro-
czystość Niepokalanego Poczęcia NMP wypowiada znamienne słowa: „Jak w uro-
czystość  Niepokalanego  Poczęcia  1965  roku,  Kościół  stanął  wobec  Trójcy
Przenajświętszej powierzając Duchowi Prawdy Magisterium Soboru,  który w tym
dniu  się skończył,  tak  i dziś.  W tym  dniu  i w tę samą uroczystość,  Kościół staje

przed  ludźmi współczesnymi ze swym posoborowym  Kafech/.zmem,  z tym  kom-
pendium jedynej i wiecznej wiary apostolskiej, która w Kościele jest przechowywana
i  nauczana  przez  wieki  i  tysiąclecia"9.  Papież  określa  KafecA/.zm jako  cenny,
bogaty,  pożyteczny  i  prawdziwy  dar dla  Kościoła,  który  przedstawia  w  świetle
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Soboru Watykańskiego 11 objawioną przez Boga prawdę o Chrystusie, aby pomóc
ludziom w doskonałym przylgnięciu do Jego Osoby50.

Z jakich korzeni wyrasta opublikowany Kafech/.zm? Odpowiedzi na to pytanie
udziela sam Jan Paweł 11 w Konstutucji apostolskiej F/.de/. depos/'fum. „Dzięki Bożej
pomocy, pisze on, owocem czterołetnich obrad Ojców soborowych, stał się bogaty
zbiór wypowiedzi  doktrynalnych  i  zaleceń  duszpasterskich,  które  ofiarowali  oni
catemu Kościołowi. Pasterze i wierni znajdująw nich wskazania dla owej odnowy
myślenia, działania, obyczajów i siły moralnej, radości i nadziei, której tak gorąco
pragnął sam Sobór" (nr 1 ).

4. Przesłanie moralne KKK

W odróżnieniiu  od  Kafechł.zmu  Trydenck/.ego czy  katechizmów  Piotra  Kani-
zjusza, Roberta Bellarmina oraz Piotra Gasparriego, Kafech/.zm Kośc/.o/a Kafo//.c-
k/.ego po raz pierwszy obejmuje problematykę moralno-społeczną. Wyrasta ona
z  dorobku  myśli  neotomistycznej5`.  J.  C,  Pinto  de  Oliveira  wyraża  przekonanie
teologów-moralistów, że silnym punktem trzeciej części Kafeoh/.zmu jest Wączenie
doktryny  społecznej  Kościoła  w  całość  Życia  chrześcijańskiego.  Uwypukla  się
wielkie tematy solidarności, sprawiedliwości społecznej, godności osoby, prymatu
dobra wspól nego, uczestnictwa w życiu społeczno-polityczno-ekonomicznym , które
powinno być sprawiedljwe i braterskie. Kafech/.zm zawiera cały traktat o człowjeku,
aby ukazać go jako osobę i odpowiedzialnego członka społeczeństwa.  Jest on
wezwany do realizacji obowiązków społecznych52.

Dowartościowanie  aspektów wspólnotowych  życia  chrześcijańskiego  w wy-
miarze moralnym, jest charakterystyczne dla odnowionej teologii moralnej, która
uczy patrzeć na moralne potrzeby człowieka z perspektywy wspólnotowej53. Tym
samym moralność chrześcjjańska,  co ma swoje pełne odzwierciedlenie w Kafe-
ch/.zmł.e Kośc/.Ó/a Kafo//.ck/.ego, odchodzi od ujęć indywidualistycznych , reprezento-
wanych w katechjzmach doby trydenckiej, gdzie człowieka, w części poświęconej
Dekalogowi,  ujmuje się jedynie jako jednostkę przed Bogiem,  indywiduum,  które
zatroskane jest wyłącznie o zbawienie swojej duszy54. Wyraźne podkreślenie przez
nowy Kafech/.zm wspólnotowego charakteu powołania człowieka nie oznacza zawę-
Żenia rozumienia jednostki jako przeznaczonej do wspólnoty.

Kafech/'zm odrzuca wszelkie kolektywistyczno-totalitarne modele interpretacjj
Życia społeczego, nauczając za Vaticanum 11, że „osoba ludzka jest i powinna być
zasadą,  podmiotem i celem wszystkich urządzeń społecznych" (KDK 25)55.

Niewątpliwym  novum  nauczania  społecznego,  zawartego  w  Kafech/.zm/.e
Kośc/.o/a  Kafo//.ck/.ego,  w  stosunku  do  tradycyjnych  ujęć  katechizmowych,  jest
stwierdzenie podkreślające, że każda pojedyńcza osoba, obdarzona szczególną
godnością,  Żyjąca  w  relacjach  społecznych,  nosi  na  sobie  obowiązek  stałego
przemienianja swych społeczności na coraz bardziej sprawiedliwe, coraz bardziej
zorientowane na dobro wspólne, a tym samym odpowiadające zamysłow  Boga
Stwórcy i Zbawcy56. Jest to więc swoistego rodzaju powołanie społeczne człowieka,
do którego realizacji zobowiązuje go Kałech/.zm.

Podstawowe zasady religijno-moralne, głoszone przez Magisterium Kościoła,
a odnoszące się do wymiaru społecznego powołania ludzkiego,  mają charakter
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stały  i  niezmienny.  Swą stałość  czerpią one  z  niezmiennej  nauki  objawionej
dotyczącej powołania człowieka. Z drugjej jednak strony, zasady te charakteryzują
się  dynamizmem,  który  powoduje  ich  ustawiczny  rozwój.  Ta  dynamiczność
przysługuje im ze względu na ciągły rozwój społeczno-gospodarczy;  zmienność
czasów,  w których  przychodzi człowiekowi a więc i społeczeństwu Źyć.  Z tego
więc względu  Kościół  w  swym  katechizmowym  nauczaniu,  biorąc  pod  uwagę
zmienność procesów życiowych, nie wyraża opinji szczegółowych, ale poprzestaje
na ustawicznym i autorytatywnym przypominaniu podstawowych zasad moralnych,
dotyczących tego ważnego wymiaru powołania ludzkiego57.

Kafech/.zm, dostrzegając społeczną rolę wiernych w Kościele i świecie, w którym
dokonuje się nowa ewangelizacja narodów, uczy, że za rozwój wiary i moralności
we wspólnotach kościelnych i świeckich odpowiedzialni są równjeż ludzie świeccy,
Wielu  z  nich  pragnie  samodzielnie  przyswajać  sobie  naukę  Kościoła,  dlatego
KafecA/.zm może im w tym dopomóc. W zamęcie, jaki powstał wskutek zmienności
hipotez teologicznych i bardzo często ich problematycznego propagowania przez
środki społecznego przekazu, chcą oni samodzielnie wyrobić sobie zdanie o tym,
co  Kościół  naucza,  a  czego  nie.  Poza  tym   Kafech/.zm  pragnie  służyć  także
pierwotnemu zadaniu współczesnej katechezy, misyjnemu posłannictwu Kościoła,
a w tym również agnostykom, ludziom poszukującym sensu istnienia, pytającym
o to, W Co należy wierzyć i jak żyć58.

Świadomość  misyjną i  pilną potrzebę  odnowy  chrześcijaństwa  we  współ-
czesnym świecie,  szczególnie zaś w krajach cywilizacji zachodniej  i  państwach
Postkomunistynych, papież Jan Paweł 11 określa mianem „nowej ewangelizacji"59.
W swych wypowiedziach papież głęboko i wyczerpująco uzasadnia konieczność
nowej  ewangelizacji.  Zagraża  bowiem  współczesnemu  światu  wiele  religijnych
i moralnych patologii, z którymi Kościół w ramach „nowej ewangelizacji" powinien
podjąć zdecydowanąwalkę.  Paweł lv wAdhortacji apostolskiej o ewangelizacji w
świecie współczesnym Evange//./. nŁ/nf/.and/.wyraźnie stwierdza, że bez reg u lowania
spraw społecznych,  nie może być mowy o pełnej ewangelizacji.  Dlatego ewan-
gelizacja podejmowana przez Kościół pociąga za sobą potrzebę jasnego przepo-
wiadania,  dostosowanego do  różnych  warunków życia,  do  praw  i  obowiązków
każdej osoby ludzkiej, do życia rodzinnego, zbiorowego w społeczeństwie, między-
narodowego,  do  pokoju,  sprawiedliwości  i  postępu6°.  Wynika  stąd  prawo  i  obo-
wiązek Kościoła zajmowania stanowiska w kwestiach społecznych.

Przedmiotem zainteresowania Kościoła kwestiami społecznymi jest ich powią-
zanie z moralnością. W oparciu o Objawienie Boże i Tradycję przypomina on na
kartach swego Kafech/.zmu główne zasady mora!ne,  na jakich winno opierać się
Życie społeczne, by nie naruszało godności oraz podstawowych praw człowieka.
Tam, gdzie naruszana jest godność ludzka i jej prawa, rodzi się słuszne niezado-
wolenie,  które  nie  pozwala  na  stworzenie odpowiednich  warunków dla  rozwoju
życia  reljgijno-moralnego.  Nędza jakiej doświadczają społeczności  ludzkie staje
się  niebezpjeczną przyczyną rozpaczy,  która  prowadzi  ludzi  nawet  do zbrodni
i krwawych przewrotów61.

Kościół  uprawniony jest więc  do  wydawania  moralnego  osądu  w  kwestiach
politycznych, gospodarczych i społecznych, gdy „domagają się tego podstawowe
prawa osoby lub zbawienie dusz"62.  Stąd też w porządku  moralności jego  misja
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różni się od misji władz politycznych, gdyż „Kościół troszczy się o ziemski wymiar
dobra wspólnego z racji jego ukierunkowania na najwyższe Dobro, nasz ostateczny
cel. Stara się zaszczepić vwaściwe postawy odnośnie do dóbrziemskich i stosunków
Społeczno-gospodarczych"63.

Kafeoh/.zm  poucza  Pasterzy  Kościoła,  by  nie  interweniowali  bezpośrenio
w istniejące układy polityczne i w organizację życia społecznego. Zadanie to winni
oni pozostawić wiernym świeckim, któizy działając z Wasnej inicjatyv\q/ wraz innymi
współobywatelami dla dobra wspólnego i w zgodzie z orędziem ewangelicznym oraz
nauczaniem  Kościoła,  swym  chrześcijańskim zaangażowaniem świadczą o  Bogu
oraz wprowadzają pokój  i sprawiedliwość64. Wskazania Kościoła, dotyczące tegoż
specyficznie społecznego powołania, są skierowane nie tylko do wiemych Kościoła
katolickiego, ale także również do wszystkich „ludzi dobrej woli''.

Zalecenia katechizmowe, dotyczące wymagań moralnych odnoszących się do
ludzkich  społeczności,  są często  kwestionowane,  co wynika  z  ich  nieznajomości
i niezrozumienia.  Kościół bowiem jest śwjadomy faktu, że nie ma kompentencji do
zajmowanie  się  sprawami  społeczno-gospodarczo-politycznymi, jako takimi,  od
strony technicznej.  Formułuje on jedynie w swej  nauce społecznej podstawowe
zasady,  kryteria ocen  i wytyczne do działania,  opierające się  na wizji człowieka
i społeczeństwa w świetle wiary chrześcijańskiej. Podstawową bowiem teząj jaką
stawia  nauczanie  Kościoła,  jest  niemożliwość  rozdzielenia  moralności  od  życia
społecznego człowieka.

Zadaniem  Kościoła jest więc czuwać,  aby etyka  i  moralność chrześcijańska
znajdowały  swoje  odzwierciedlenie  w  życiu  społecznym,  On  sam  powiniem
posiadać możliwość wypowiadania się pozytywnie lub negatywnie wobec procesów
w nim zachodzących.  Domaga się tego od niego ścisły związek chrześcijaństwa
z etyką oraz etyki z procesami cywilizacyjnymi.

W czasach „nowej ewangelizacjj",  która jest centralnym  i  pierwszoplanowym
zadaniem współczesnego Kościoła, świadomość społecznego powołania człowieka
i wypływających z niego praw i obowiązkówjest niezwykle cenna. Człowiek bowiem
bez odniesienia do życia społecznego, nie może myśleć o swoim zbawieniu. Jedno-
cześnie wiara w Boga pozwala człowiekowi na zajęcie odpowiedniego miejsca w
życiu  społecznym.

Przyjrzyjmy się więc krótko trzeciej części  Kafech/.zmŁ/, zwanej  moralną,  która
nosi tytuł „Życie w Chrystusie".  Przedstawia ona najistotniejsze punkty nauczania
moralnego, wyjaśniającje i uzasadniając. We „Wprowadzeniu" do tej części zapre-
zentowana  została w sposób  syntetyczny teologiczna wizja  człowieka65.  Do  tej
właśnie wizji  odwołuje się  Papież w encyklice  Ver/'fafł.s sp/endor,  gdzie  nazywa
chrześcijan  dziećmi  Bożymi,  które w wierze,  uznając swoją nową godność,  są
wezwanie  do  postępowania  w sposób  godny  Ewangelii66.  Rozpoczyna ją dział
pierwszy, który zatytułowano: „Powołanie człowieka do Życia w Duchu Świętym".
Najogólniej mówiąc, zajmuje się on osobą ludzką, jej godnością,  powołaniem do
szczęścja, wolnością i moralnościąjej aktów, by następnie ustawićjąw kontekście
społecznym.  Drugi  dział tej  części -„Dziesięć Przykazań" jest komentarzem  do
Dekalogu,  do  dwóch  tablic,  które  znamionują dwa  przykazania  miłości  Boga
i bliźniego. Ukazuje on działanie człowieka w perspektywie jego celu ostatecznego.
To,  co  prowadzi  człowieka  do  realizacji  tego  celu,  to  działanie  prawe  i  wolne,
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normowane prawem moralnym i wspomagane łaską Bożą.  Realizacja tego celu
dokonuje się poprzez wypełnienie podwójnego przykazania miłości, wyrażonego
bardziej szczegółowo w Deka|oguG7.

lstota prawdziwej miłości stała się widzialna w Jezusie, zarówno w Jego słowie,
jak i w życiu,  i śmierci krzyżowej.  Stąd  Dekalog to nic innego, jak przewodnik po
drogach miłości. Nie chodzi w nim jednak o jakąś listę zakazów i grzechów. Chodzi
o odpowiedzialną odpowiedź człowieka i chrześcijanina,  której celem jest osiąg-
nięcie prawdziwego, a nie iluzorycznego jedynie szczęścia. Odpowiedź taka jest
możliwa, tylko i wyłącznie we wspólnocie z Bogiem. Dekalog staje się więc wykła-
dnią prawa miłości. Prawa, które w sposób szczególny uwidoczniło się w Jezusie
Chrystusie: ,,Dzięki Duchowi Świętemu, Jego Osoba staje się żywą i wewnętrzną
normą naszego działania. To jest moje przykazanie, abyście się wzajemnie miło-
wali,  tak jak ja was umiłowałem (J  15,  |2)''68.

Wskazań moralnych nie należy rozpatrywać w oderwaniu od reszty nauczania
Kościoła. Dzieje się tak zwłaszcza w środkach masowego przekazu, które odrywają
w  swych  płytkich  analizach  moralność  od  naturalnego jej  kontekstu,  jakim jest
wiara.  Rozumienie  i  przyjęcie  chrześcijańskich  zasad  moralnych  jest  możliwe
jedynie na fundamencie wiary. Człowiek, który o tym pamięta, rozumie tę prawdę,
Że chrześcijańska wizja  moralności  nie  polega  na  mnożeniu  nowych  zakazów,
które stają się Źródłem nowych grzechów, !ecz na fakcie, iz człowiek został stwo-
rzony na obraz i podobieństwo Boga. Fakt ten znamionuje,  iż w Życiu człowieka,
istotne miejsce ma zajmować realizacja Bożego powołania do doskonałości, czyli
to, co zapowiada część trzecia Kafech/.zmu -„Życie w Chrystusie".

Moralista  z  Lucerny,  H.  Ha[ter wyznaje:  „To.  co  mi  się  w  tym   Kafech/'zm/.e
podoba, to dąźenie do zajmowania konkretnych stanowisk i to w taki sposób, że
nie idzie przy tym wcale o aplauz wierzących, albo nawet całego społeczeństwa"69.
Dowodów na poparcie tej tezy jest wiele. Przykładowo kara śmierci7°. Kafech/.zm,
pomimo wielkiego ciśnienia tych, którzy są przeciwko karze śmierci,  uznaje moż-
liwość takiej  kary.  Wbrew oczekiwaniom wielu  środowisk,  ostro ocenia  postawy
homoseksualne,  domagając  się jednocześnie  odrzucenia jakiejkolwiek  dyskry-
minacji osób,  dotkniętych tą „bolesną" przepadłością7t.  Miejsce zwierząt w cało-
kształcie stworzenia, domaganie się praw dla zwierząt i ich prawnej ochrony, jak
też  ocena  doświadczeń  prowadzonych  na  zwierzętach  w  celach  medycznych,
domaga się pogłębionej  refleksji teologicznej,  której  nie mogą przyćmić interesy
Partykularne72.

Nie brakuje także w Kafech/.zm/.e miejsca na omówienie grzechów,  które prasa
bulwarowa  nazywa  „nowymi".  One  same  zaś  najczęściej  takimi  nie  są.  Przecież
satanizm, czary, astrologia czy inne praktyki magiczne, już w Starym Tastamencie
stanowią obrazę Boga. Kafech/.zm tylko o tym przypomina73. Podobnie rzecz sie ma
z niepaceniem składek instytucjom ubezpieczeń społecznych74, niepłaceniem podat-
ków75, lichwą i grami hazardowymi76, pornografią77 i narkotykami78. Niejest to nowość
w nauczaniu moralnym Kościoła! Jeśli zaś o tych grzechach mówi się w Kafeoh/.zm/.e,
to jest to tylko wyrażny dowód na to,  iż nie chce on być abstrakcyjny i zawieszony
W próźni.  Mówiąc o konkretach, stara sie być bliski aktualnej rzeczywistości79.

Posoborowe otwarcie Kościoła na świat, to znaczy na człowieka, na całą rodzinę
ludzką w jej  historii  i  kulturze,  wyznacza  także  problematykę  katechizmową,
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związaną z pytaniem o możliwość sprawiedliwej wojny8°, z rozumieniem wolności
religii  i  sumienia81,  wyzwolenia  społecznego82,  traktowania  chrześcijan  innych
wyznań, wyznawców innych religii i niewierzących83. Oś zainteresowań tych, którzy
przygotowywali Kafech/.zm, spoczęła więc na prawie moralnym.

Kafeoh/.zm  ukazuje te zagadnienia w perspektywie  uprawnień  i zobowiązań
człowieka wjego relacji do powołania chrześcijańskiego. Omówione zostały i prze-
analizowane różnorodne problemy moralne, których MAaścjwe rozwiązanie w świetle
wiary chrześcijańskiej jest warunkiem realizacji przez człowieka i całąspołeczność
ludzką powołania Życiowego,  którym jest życie wieczne z Bogiem.
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